na pol 


USTR 


NUMER POJEDYŃCZY MK. 250.000 


iiyka taryfowa. 


Zamiast obniżyć koszta eksploatacji, min. kolei podwyższa opłaty przewozowe o 30 proc. 


Taryfa osobowa zostaje niezmieniona. 


Warszawa, 2 kwietnia, 
Polska Agencja Telegraficzna. 


żelaznych zadecydowało przesunąć klasę 


taryi towarow, o jedną klasę wzwyż, co 


: Wzrost cen wielu towarów w ciągu | da od 20—30 proc, podwyżki opłat towa- 
miesiąca stycznia r, b, sprawił, że ceny |rowych, w niektórych wypadkach prze- 


przekroczy rówfie żceny przedwojen- 
ne. W tych warunkach nowe taryły 
kałejowe ukazały się zdystansowane, Po. 
nieważ w wyniku tego ekspłoałacja kolej, 
mająca wydatki zwiększone, niż pferwot 
nie przypuszczano, daje niedobór, míni- 
sterstwo kolei żelaznych ze względu na 
przeprowadzoną sanację gospodarki ti- 
nansowej państwa, zmtszone jest do usu- 
nięcia tego niedoboru ; drogą podwyż- 
szezią taryf wyrównać koszta eksploata- 
cylne kolei, 

Taryły sobowe, poddane gruntownej 
rolormie przed paru tygodniami i przy tej 
sposobności podwyższone, nje mogą obec. 
Nie uledz dalszym zmianom, . Nierhedne, 
więc podwyższenie może dosięgnąć tylko | 
taryfy towarowej, 

- Aby możliwie najmniej zmienić obo- 
wiązujące szematy (arylowe oraz istie- 
ace ustosunkowanie opłat, mip. kolci 


(UCZ ZE" | 


większości artykułów spożycia i handlu |kręczy rówrię: przędwojermą na odle- 


WZROST KOSZTÓW UTRZYMANIA 
W KRAKOWIE 5,79 PROCENT, 


Krakowski kor. telefonuje nam: 
_ Komisja lokalna dla badania wzrostu 
kosztów utrzymania w Krakowie, złożo- 
na z przedstawicieli rządu, organizacji 
przemyslowców i organizacji robotników 
na posiedzeniu swem w dniu 1 kwietnia 
r. b. ustaliła, że w drugiej połowie mje- 
słąca marca 1924, w porównaniu z pierw 
szą połową tego miesiąca koszta utrzy- 
mania rodziny pracowniczej, złożonej z 


zaś w całym miesiącu marcu, w porów- 
naniu z miesiącem lutym, zwiększyły si 
o 5.79 proc. 


ZNOWU BEZROBOCIE, 
. | Warszawa, 1 kwietnia, 
' Donosza z Katowic: Proklamowany 
przez socjalistów strejk na dzień wezoraj 
szy, zaznaczył sję częściowo w 16-tu ko- 
palniach, na ogólną liczbę 58. Właściciele 
innych kppalńi zamierzają przerwać pra- 
cę, tłumacząc się brakiem zbytu, W wie- 
* lu innych kopalniach grozi masowe zwol- 
nienie robotn'ków. 

Socjaliśżci nawołują robotników da 
wstępowamia w szeregi organizacjj socja- 
listycznej, oświadczając, iż tylko ci robot 
nicy móğa liczyć na pomoc w razje wy- 
dalenia ich z pracy, którzy należeć będą 
do organizacji socjalistycznej. Socjaliści 
zapewniają, że górnicy w Zagłębju Dą- 
browskiem i Krakowsiem popra ich żą- 
dania. z 


————— 
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„IMIĘ LUDENDORFFA JEST SKAR- 
BEM NARODU NIEMIECKIEGO“. 
Polska Agencja Telegraficzna. 
Hamburg, 2 kwietnia, 
Wiadomość o uwolniepiu Luden- 
dorifa została entuzjastycznie przyjęta 
przez obradujący tu obecnie kongres 
nacjonalistów niemieckich. 
shla Westarn rpńwiadczył, że "t-i 
mię Ludendorifa jest skarbem narodu | 
Pa 


nowego ; 


cen przedwojennych całego szereśu pod 
ZERA E „|ryła polska będzie jeszcze tania, tembar« 


poziomem taryf przedwojennych na odle- 
słoścjach dalekich, jest to jednak całko- 
wicie usprawiedliwione przekroczeniem 


Z teki karykatur Stanisława Dobrzyńskiego. 


m? 8 
„a= 


Pacyfizm 


— 


lie Łódź oir 


zyma U 


w AMnślji. 


John Bull. Rozbrojenia pochwalamy... ale w iunych*... 


Sł 


igowych pasz- 


portów zagranicznych? 


Jak się „Express*% z wiarogodnych źródeł dowiaduje, 
czterech osób, zwiększyły się 1.83 proc.|z ogólnej liczby 150 ulgowych paszportów zagranicznych 


(25 złotych), przypadających 


się Łódź otrzyma — 10. 


na województwo łódzkie, 


Pozatem z liczby 300 paszportów po 100 złotych, 
W'ZAGŁĘBIU DOBROWSKIEM GROZI|przypadających na całe województwo == kódé etrzyma'50 


handlowych. 


|paszportów dla osób, udających się zagranicę w celach 


Nowy gabinet Pcincarego 
w oświetleniu prasy francuskiej i angielskiej. 


OPINIA FRANCUSKA O NOWYM 
GABINECIE, 
Paryż, 2 kwietnia. 
Nowy gabitet aja 
wej prasy, Jest on krytykowany we 
wszystkich obozach, Ogarna Bloku Na- 
rodowego narzekają, że lewe centrum 
oraz prawe skrzydło lewicy są w gabi- 
necie reprezeniowane zbył mocno, W ko 
łach lewicy zarzuca sjię Pojncaremu, że 
przy utworzenin gabinetu uczynił za du- 
że ustępstwa błokowi qrarodoweimu, Ob- 
serwatorzy bezstronyj uważają 


te krytyki za manewr partyjny, gdyż 


żądna parija nie chce się uznać za za-i nego załatwienia 


spokotoną ; woli uchodzić za pozrzyw= 


jadnak | 


że nowy gabinet w polityce wewnętrznej 
oznacza zwrot na lewo, a w polityce za- 
granicznej powrót do polityki układów 


niema za sobą życzii- międzynarodowych. 


|ZADOWOLENIE ANGIELSKIE Z NO- 
WEGO GABINETU FRANCUSKIEGO. 
Lóndyn, 2 kwietnia, 

Nowy gabinet francuski znalazł w 
miarodajnych kołach angielskich życzliwe 
przyjęcie. Louchera uważa się za odpo- 
wiedyiego pośrednika pomiędzy iumia*- 
kowanemi kotami francuskiemi a angie!- 
skemi, jak również za rękojmię rozum- 
kwestjj reparacyjnej. 
podkreśla się, że Poincare, na- 


Zarazem 


dzoną. „Victoire“, która często wysúwalšśladując Ma cDonalda, udzielił teki w rzą 


pogląd M'ileranda zaznacza, że nowy gà- 
binet ma wyraźną barwę antykleryxalną 


i że jest to w kierunku rokiyki wewne-! 


44 A 
irene 


: zewnęirznej „gabinetem Briazda 
kez Brianda“, Robert de Josvene 


Í 
| rodów 


l, hrsti słą rolę prz 
wre' | światowych, 


dzie reprezesrtantowi Francji w Lidze na 
Henrykowi de 


|odisd przeznicza lidze rzrsdów 
y rozwiązywaniu problemów 

< M AF ” - 
y = 


głości krótkich i średnich i zrówna się z 


vea 


| 


stawowych artykułów spożycia Kolei, jak 


chowiązujących u naszych sąsiadów: w 
Niemczech, Austrji i Czechosłowacji ta« 


dziej, że uwzględniając specjalne cechy 
obrotu takich surowców i ) 
jak węgiel i drzewo, ministerstwo kole 
żęlazwych ustaliło dla przewozu ich w: 
obrocie tak wewnętrznym, jak i zagraniw 
cznym specjalne taryły wyjątkowe, 
Takjęż taryty wyjątkowe prowadzo4 
ne są na wywóz zagranicę całego szereg 
innych towarów, jak: przetwory naitowej 
wyroby żelazne, wyroby szklane i cera- 
miczne, cement, zboże w ziarnie i nasio- 
nach, ołów, żelatyna, klej, zapałki jtd. 
Powyższą zmiarę wprowadza się 4 
dniem 5 kwietnia r, b, : 
(Wywody Ministerstwa Kolei podana 
w komunikacie PAT-icznej nie vgn 
mują krytyki. Następstwem podwyższenia, 
laryf będzie niewątpliwie dalsze zmsiej-| 
szęgjie się przewozów osobowych oran 
towarowych, Polityka tarytowa nie liczy 
się z panującem; stosunkami PE 
czemi, lecz zamiast pokryć swój deficyt: 
cksploatacyjny przez zmniejszenie wydać 
ków, śrubuje się i S í 
Charakterystycznem jest, iż komunikat 
nie zgadza się z ustępem expose min. 
Grabskiego, który stwierdził, iż koleje 
nie mają budżetu  eksploatacyjnego, 
Przyp. Red.). 


BOMBA POD REDAKCJĄ „GONCA 
KRAKOWSKIEGO. 
Kraków, 2 kwietnia, 
„Goniec Krakowski” donosi, że wozo 
raj wieczorem w domu, w którymi mieś 
ci się redakcja „Gońca Krakowskiego” 
znaleziono o godz. 9 wiecz. bombę z tle 
jącym lontem. owiniętą “w gruby rar; 
pier. Bombę znalazła zamieszkująca ch, 


4 


kamnuouicy, gdzie mieści się redakcja 
„Gońca Krakowskiego p. Kowalska, 


która wracała do domi. Przy pomocy 
zawezwamych lokatorów tlejący lont u- 
gaszomo, poczem wezwano policje, któ- 
ma rozpoczęla śledztwo. 


DZIKIE METODY, Z KTÓREMI SKOŃ 
CZYĆ TRZEB. 1. 
Z Wejcherowa donoszą nam: 
Tutejsze władze policyjne wykryły, 
w mieszkaniu kupca Panneat (ioeresą 
stację radiotelegraficzną, która umożli- 
wiąła "Goeresowi podsłuchiwanie roz- 
mów. prowadzących radiotelęzraficznie 
Goeres tłómaczył się, iż będąc mechani- 
kiem, zbudował sobie aparat dla sportu. 
Dochedzenia ustaliły, że Goeres istot 
nie nie uprawiał szpiegostwa, lecz z am? 
torstwa wybudował sobie dla własnego 
użytku stację nadiotelegraficzną. 
Przygoda p. (ioeresa jest charaktery, 
styczna dla barbarzyńskich dotychczas; 
stosumików w radiotciegrafji u nas. Na, 
całym święcie, każdy kto chce, ma swój! 
aparat radio i nikt się nie boi, że będzie 
uprawia] szpiegostwo. choćby dla tego, 
że wszystkie urzędowe rzeczy w radia ” 
telegrafii muszą być dyktowane klu- 


Jotvenelowi | czem, gdyż inaczej, znałby je cały świat 
patruje się w tem symbol, że i Franeja| Tylko u nas wyszukuje się jeszcze ,Szpie 


onio-| rów, 


podstuchułjących rozmowę ra- 
diów. Czas już skończyć z temi poniża 


„Acemi mas dziwoląganń, 


Str. Z. 


Marszruta 
dla Polski. 


Warszawa- Rzym- Londyn- 
Genewa. 


Polityka Poincareśo zdążająca do za- 
kezpieczenła granic francuskich przez 
zawieranie paktów gwarancyjnych z po- 
szczególnemi państwam; spotkała się z 
ostrą opozycją ze strony Mac Donalda, 

Dla każdego trzeźwego polityka zu% 
pełnie było zrozumiałe, że wszelkie kroki 
czynione w tym kjerunkku u rządu angiel 
skjego są bezcelowe, 

Umiarkowana prasa irancuska ostrze 
gała przed tak nierozważzym krokiem 
Poincarego, który tylko w ten sposób za- 
ostrzy stosunki francusko - angielskie, 

Propozycje iraqcuskie czynione Mac 


Donaldow; w kołach angielskich uważa- | 


ne są za demonstrację skierowaną prze- 
ciw polityce angielskiej. Politycy iran- 
cuscy jak į sam Poincare winni byli wie- 
dzieć, że zasadniczym ptumktem w całej 
polityce Mac Donalda jest wzmocnienie 
Lig; narodów i nadanie jej takjego auto. 
rytetu, by była ona jedynym  rozjemcą 
we wszystkich zatar$ach między pań- 
stwami, 

Od tej linji połjtycznej Mac Donald, 
związany uchwałami swej partjj, odstąpić 
nie może, 

Krótkowzroczność myśli politycznej 
Poincarego sprawiła, że Francją od zawar 
cia traktatu wersalskiego potosiła same 
klęski na arenie międzynarodowej, Klę- 
ska jednak obecna Poincarego w Londy- 
sie jest bakructwem całej jego polityki, 

Poincare sam to doskoale zrozumiał 
f szuka ratupku w Rzymie, 

Obecna wizyta marszałka Focha ma 
na celu skłonienie Mussoliniego do za- 
warcia paktu gwarancyjgeśgo za cenę 


Nie wiemy jeszcze coprawda czy pro- 
pozycje te zostały przyjęte, czy też od- 
rzucone przez rząd włoski, ale sam krok 
taki rządu francuskiego w obecnej chwili 
wważać należy za bardzo nieudany. 

Splot interesów gospodarczych Anglji 
i Włoch jest tak ścisły, że Włpciry abso- 
lutnię nie mogą się zgodzić na ryzykowne 
propozycje Poincarego, 

„ Wszystkie wysiłki Mussofinjego skie 


żenia Mac Donalda w kierunku wzmoc- 


Ostatnie depesze przyniosły nam su. 
chą wiadomość, że Mussolini i Mac Do- 
nałd zamierzają wziąć udział w najbliż- 
szym posiedzeniu Ligi narodów, Wiaądo- 
mość ta napozór błaka į zawarta w kilku 
wyrazach, iaktycznie posiada ogromne 
znaczenie, bo wskazuje nam jak kształ- 
tują się obecnie stosumki w Europie. 

Włochy ; Anślja budują spólnie przy- 
szły gmach wielkiej instytucji międzyna. 
rodowej, która ma zapewnić pokój na 
świecie, 

Powyższy stan rzeczy winien być dro 
towskazem dla naszej dyplomaci. gdzie 
ma skierować swe kroki dla zebezpiecze 
nia żateresów Polski, Jedyna realna dro- 


tn, jaka dla nas obecnie jest wskazana tots i WĘKIEJ a I 
do stolicy Francji jest już zapowiedziany 


Rzym — Londyn — Genewa, 
P-AN, 


EEEE 
R ŻE ECK 
POWIEŚCI, NOWELE @ 
IROMANSE w 
w językach połskiun, francuskim, 
niesieczim I rosyjskim 
noloca w Wielkim wyborze 
8 Inis unóri A 
Czytelnia Rowości Miroda Straucha 
f: UT, Prez Narutowicza (Dzielna) 14. 
| Tel. 13-85 


BO Abonament miesieczny 2500.000 mk A 
é 


f 

k 

te 02 aia zł iia ua da ais eila tia are afa aya afa aka 
EIRA ERE WSE OE CRC 


$$ | która przechodząc przez te apariamenta | maczył sie on, że nie ma własnego miesz 
p|około godz, 10 wieczór, spostrzegła ze| kania, a gdzieś spać przecież musi. 


ję spokojnie jakiś mężczyzna w  łachma- pewniał, — Wszedłem do gmachu ministe 
gą | nach. rjam na Quaj-de'Orsay, przez wielką bra 


» | dziła tego intruza trochę brutalnie, wywo | stałem się na pierwsze piętro po schodach 


„EXPRESS WIECZORNY“ 


gm 


Katastrofa żywiołowa we Włoszech. Córka ministra angielskiego 
manekinem. 


| E Paana nowoczesna w Anglj; chce Ko- 
7 ZUA] (MA ZE Ao a BEIGE. niecznie „zarabiać na życie”, nawet w 
CY AE A JAMY ZOK) takim razie, jeżeli ma rodziców miljone- 
Pk REŻ, B M rów , To też w małym, ale bardzo arysto- 
kratycznym magazynie mód w Londynie 
odgrywa rolę zwykłego manekina najau- 
tentyczniejsza córka członka gabinetu 
angielskiego. 

Mowa tu o miss Elżbiecie Ponsonby 
USS z ES U E E córce Artura Ponsonby, angielskiego wi- 
Z KEE R ANA a Sia zc! ceministra spraw zagranicznych, 

ZB +”. AT pMa Si AO ryż ŻYWA jg O ile wierzyć można gazecie „Sandey 
rea ZA (ROB by: ess", miss Ponsonby jest najpiękniej 
i AAR AAN szym i najbardziej dystyngowanym mane- 
kinem w owym magazynie modziarskim, 
Nosi ona z wielkim wdziękiem toalety, 
najtrudniejsze do uwydatnienia ich piękną 


— m 


gi 


PE 


WA n vi 
CBR 


Kot prezydenta. 


1 WEAKaO ga AA, wy” przed 
p a = tz =| kilku dniami, zas koncertu, dawane: 
Miasto Amalfi, które ucierpiało dotkliwie, wskutek oper gó W Anav za posrednictwem. tele- 
wania chmury deszczowej. fonu iskrowego, nastąpiła osobliwa 
CENE E | przerwa, Grano właśnie symfonję Bees 
thovena, gdy nagle koncert został przej 
wany następującem obwieszczeniem: 

„Prezydent Stanów Zjednoczonych 
stracił swego kota, Kot ten ma 7 lat i 
nazywa się Tiger", 

Dalej następowała informacja, iż pre 
zydent byłby bardzo wdzięczny temu, 
kto odprowadziłby jego kota do Białego 
Domu, Prezydent z góry dziękuje za 
przysługę. 

Po wysłuchaniu tego obwieszczenia 
— koncert odbywał się w dalszym ciągu 

We dwa dni potem, Tiger odstawiony 
został do domu prezydenta, 


Czerwony sztandar w stolicy 
Mussoliniego. 


Jak Sowiety objęły w posiadanie gmach ambasady 
czeskiej. 


Mussolini konferuje z bolszewikami, ałe jednocześnie 
każe ich śledzić. 


Urzeczywistniły się marzenia bolsze- | wany, a władze włoskie z kolej oddawali 
wików, Zbytkownie urządzony daw | wszystko wraz ze spisami bolszewikom, 
nego rosyjskiego poselstwa w Rzymie na | Przytem nietylko przedstawiciele starego 
Via Gaeta, oddamy jm został w pełne i| rządu, lecz į mieszkańcy przytułku winni 
wyłączne posiadanie. Teraz już czerwo-| byli wyprowadzić się gmachu ambasady 
na chorągiew może powiewać nad słynaą | w najkrótszym terminie. Kto z przedsta 
szklaną terasą, gdzie jeszcze w ostatnich | wiciele starej wadzy nie chciał pozostać 
miesiącach przed rozpoczęciem wojny| we Włoszech, temu dawano pozwolenie 
zmarły Krupieński wydawał sławne w ca| sa bezpłatny przejazd do granicy, reszta 
łem mieście bale i proszone obiady nie | mogła pozostać, lecz już tylko w charak 
mające sobie równych w Rzymie, ą-|terze obywateli cywilnych. Dla miesz- 
żą jednak pogłoski, że bolszewicy wogóle | kańców przytułku przygotowano bez. 
nie przeprowadzą się obecnie do gmąchu| płatne mieszkania w środkowej części 
poselstwa, lecz go przebudują, a może w| miasta, a dla niektórych w wielkim pa- 
końcu nawet edri p DIA? wilonie ię" jedzej ZE: 

Jak można było się iewać, sam | mitszych will w je, gdzie dostają ca- 
akt oddania poselstwa bolszewikom mu- | łodzienne utrzymanie, 
stał pociągnąć za sobą wszelkiego rodzaju| 4 jednak bolszewicy nie sprowadzili 
do Cl doi: uneć rdze a się jesz do Pac na Via c Co 

sj Ar i awda, są oni obecnie uznani de jure i 
zek ki „miesz © praw face gee we iune inip omer są ej życi, 
5 wai ati ` | uprawnionymi kamj korpusu dy- 
wszej rewolucji lutowej dzięki temu, że ho mietat Ale w każdym kraju ist- 
ówczesny poseł rosyjski w Rzymie,Giers, | žeje obok ministerjum spraw zagran. rów 
i j hwil ć rząd| p.o) zi 
pośpieszył w tej samej chwili uznać rzą nież i minjsterjum spraw wewnętrznych, 
tymczasowy. Z tego też powodu „PO70= | mające odrębny pogląd na sprawy. I pod F ; 
stał z całym swym sztabem na- miejscu. | Sas, gdy dla ministerjum spraw zagrani- rancuska akademja nauk otrzymałą 
Siłą inercji stary sztab rosyjski mieszkał cznych bolszewicy są prawnie uznaną od meteorologa, księdza Gabryela, jego 
da ai rama ganago gola T te | Wadea vielkego, pañstwa ministerium | studium o porjodycznei pogody w kið. 
JEŻ A " |Spr, w trznych uważa i ostu ER m wie swych dius 
oficyna gmachu użyta została a9 AR 35 ERa AE Ch BEGG goletnich badań przepowiada, iż lata 
kj palny» oe Ao pt rządków we Włoszech, Nic to nie prze- raka. biężącega będzje bardzo ubogie w 
3 | > int = . 
Teraz nałeżało zarówao sam gmach jak i| stów etoi jeden j len am człowiek Mus. | . Zarówno burze, jak i deszeze, naste 
Sadni" dłitynę me Ermi żywice a |solini. Zadania jego w obydwu resor-| Puja perjodami, Według statystyki 
przy alete tyor. ipar sji a ześo tach różnią się zupełnie. Jako włoch| WSPOMnianego meteorologa znajdujemy 
rządu koniecznie musie | się spotkać z szuka on dla swego kraju nowych rynków | Sie obecnie w okresie minimalrych burz, 
przedstawicielam( o i "m natomiast jako faszysta, nie pozwala na który to okres rozpoczął się w r, 1920, a 

Rząd włoski obmyślił wyjście z tej | „adne kompromisy z bolszewikami i| Skończy się w r. 1927. -Okres ten odpo- 
sytuacji i zaproponował swoje pośrednic- przez policję swą wytrwale śledzi za| Wada mniej więcej okresowi lat 1883 do 
two pomiędzy starym; a nowymi, Starzy stkjiem coby tracało jakakolwiek | 1889, kiedy to liczba burz wynosiła prze- 
mieli zdać władzom włoskim cały mają-| 77 gandą ciętnie 20—21 na rok, Okres następu- 
tek szczegółowo opisany í zaprotokuło- | PFOPaSAncĄ. jący potem, t.j. od r. 1889 do 1909, wy- 
kazywał średnią ilość burz, 25—27 w cią. 
gu roku, p 

Potem nasiępuje perjod maksymalny 
(lata 1910—1919) z 34 do 35 burz w cią- 
go roku. Następujące lato liczyło nie wie- 
cej jak 20 burz, ale siłą burz jest nieza- 
leżna od ich liczby, 

Gorące lata nie zawsze należą do naja 
obfjtszych w burze, Tak np. w bardzo 
gorącym roku 1921 nóliczono tylko 15 
burz, Natomiast mała liczba burz oznacza 
także minimum deszczów ; można przy- 
puista, że lato r. b. będzie bardzo 
suche. l 


TEENEI 
AKRRRRRRKRRREWRN 
ALAOLOCJA_W_NEKCZECH 


świetne karykatury 
ARTURA SZYKA 
ztekstem Juljana Tuwima poleca 
Księgarnia Alfreda Straucha 


ul. Prez. Narutowicza (Dzielna) 4 
Cena egzemplarza 1,100,000 marek, 
Ostatnie egzemplarze! 


> o 00 0 ca 020 RO W KA m. ŚW | 


DARWIN NA INDEKSIE, 


e tacie mai północnej Karaan 
wydały rozporządzenie, na mocy którega 
ata w publicznych szkołach wykła 
dać w jakiejkolwiek farmie teorję ewox 
lucji, z której wynika, że człowiek jesi 
tylko najwyższym stopniem w drabinie 
rozwoju zwierząt, Z. bibljotek szkolnych 
nakazano usurąć dzieła Darwina, oraz 
wszelkie książki, oparte na Darwinow: 
skiej teorji, 

— Nie możemy na to pozwolić — o 
świadcza gubernator Morlison, aby na- 
sze dzieci uczono, iż człowiek, najwspa- 
nialszy twór Boga, pochodzi od małpy 
lub też od jakiegokolwiek zwierzęcja, 


— — c -m 


Lato będziemy mieli sus 
che i uhogie w burze, 


Nędzarz w łachmanach 
w apartamentach rumuńskiej pary królewskiej 


W Paryżu przygotowano w gmachu — Zostawcie mnie w spokoju! -— wrze 
ministerjum spraw zagranicznych aparta-| szczał oburzony nędzarz, — Czyż nie je- 
menta na pierwszem piętrze, dla rumuń-| stem tutaj u'siebie 
skiej pary królewskiej, której przyjazd Warta odprowadziła go do komisarja 
tu policyjnego, gdzie zdumiony został z 
Otóż w tych apartamentach mieszkał | kolei komisarz policji, rozpoznawszy w o 
przez dwa dni i dwie noce nędzarz w łachi wym sędzarzu tego samego człowieka, 
manach, a kiedy to stwierdzono, to w ca- którego przed dwoma dniami znaleziona 
iem ministerium nastąpiło wielkie 'poru- | śpiącego w gmachu innego ministerjum, 
szenie, ` paryskiego, Człowieka tego, który jest z 

Odkrycia tego dokonała pani Peretti| zawodu żubilerem i którego rodzjce mają 
de la Rocca, żona dyrektora wydziału| się wcale nie źle, nie zatrzymano oczywiś 
spraw politycznych w temże minjsterjum | cie w areszcie, gdyż nie było za co, Tło- 


zdiimieniem, że na krzesłach śpi sobie —Zresztą ja się nie ukrywałem — za 


Przywołana natychmiast warta zbn-| mę.. Nikt mnie się o nic nie pytał... Do- 


łując z jego strony protesty i oburzenie, !i... byłem u siebie, 


„EXPRESS WIECZORNY* 


O inode Moryea Konto — rapody trwal 


Wielki łódzki film obyczajowo-kryminalno-manufaktu- 


rowy w aktach i częściach. 
Ciąg dalszy) 


>r. 3 


Tajemnicze machinacje P. K. O. w Łodzi. 


P. Linde wdziera się do przemysłu włókienniczego. 


Jak się „Express“ dowiaduje pp.| będący # dotychczas własności 
Bau i Kryłowiecki, którzy prowadzą Walfisza. 7 R 
w Łodzi pertraktacje w sprawie za-| Jednocześnie dowiadujemy się, ii 


(Z teki karykatur Stanisiawa Dobrzyńskiego). kupn dla p. Lindego całego szeregu|p. Linde rozpoczął pertraktacje w 
fabryk włókienniczych, zakupili dla|sprawie zakupu jednej z większych 
P. K. O. dom przy ul. Narutowicza, |fabryk w Pabjanicach, 


Tragiczne dzieje pensjonarskiej miłości. - 
By uratować ukochanego, okradła ojca, 
a potem popełniła samobójstwo. 


poznał 
ch zebr: 
PSE TRZE ZI 
który wywarł też na niej głębokie 


Fu 
Wra- 


XXIII, 
Koleje życia zmienne są — 
Pomyślał Konto sobie: 
Ot, teraz żyję dobrze znów 
[ interesy robię... 


b 
jak z koleranta 
I była to szczęśliwa myśl, adowi Halsóe, i OLE 
Bo Konto forsę zbierał ` ES Haling dle 
Na giełdy podbój codzięń szedł 
Z odwagą, by generał. 


Lecz dziwna, dziwna bardzo rzecz,|A dolar skakał, skakał tak... 

Ze ja — łodzianin stary (Miał wtedy tę naturę) 

Już w rękę brałem każdy „fach*, |Z radości skakał Konto też 

A nie wiem — co dolary... I szedł z dolarem w górę. 
(Dalszy ciąg za chwilę). 

WIETRZE TOREZĄTY TURZE WRSRY LBA 


niędzy, i sfałszował weksel swego szefa, 
podpisując na wekslu pod stemplem fir- | żącą, lecz, gdy zauważono, że łóżko Ha- 

ego nazwisko, ny było nierozebrane i po dłuższych po- 
Termin płatności weksła upływał za | szukiwaniach w jej pokoju, znaleziono w 
trzy dní i wobec tego Henryk chcąc tmik| szafce klucze — zrozumiaso kto był 
nąć aresztowania postanowił opuścić czę kradzieży. 


więc zara” Halinę do 
Zrozpaczona Halina postanowiła po-| szkoły... 5 = 
móc ukochanemu ; objecała mu naza- Gdy woćna zawiadomiła Halinę, że 
jutrz dostarczyć żądanej sumy pieniędzy. ktoś oczekuje ma nią, zrozumiała, że 
Powróciwszy do domu postasowiła | wszystko wyszło na jaw., 
zdobyć klucze do kasy ojca, który zwy-| Wyszła sa korytarz i wypiła butelkę 
Plan refy . jodyny, którą ma wszelki wypadek miała 
€.. 


sobie, 
klucze od kasy z pod poduszki ojca ; gdy jednak uratować denatkę 
rodzice udali się spać wyjęła z kasy znaj|i w kilka dni potem wysłano ją. do je- 
{ Sajas się tam 70 dolarów i 300 miljonów | dnego z j w Austrji, 
marek... Z 


Zgrzyty. 
Wczorajszy „Express“. 


Biorę gazetkę i czytam: co to? 
Wszystko na opak bez mała: 
Człowiek człowieka nie wtrąca w błoto, 


Złota epoka nastała. wz W. P. 
nienia z „kę Bt zawarł Przymiezzę, | = i 
rowie swe piją z puharów l 3 
Obadwaj prawo szanują szczerze t Kącik dla pięknych pań. 
Bez odwetowych zamiarów. word 
Z Eye wrogi pisarni e wieje, 
nam nie bruździ w Komunie K k P 
A litwin, pomny na stare dzieje, - uzyne Z al yża. 
Znów z Polską chce zawrzeć unję. - 
| „Vivat Piłsudski* zawołał Stroński, Z recer granicząca z mie- | zobaczy go jeszcze az na popoki- 
Ustało warcholskie mlewo, pokojem, oczekuje pani Lemia wizyty.| driowem przyjęcia) ale w zwykłym 


„veston du matin. Marynarka jest dłuż- 
sza niż dotychczas, dwurzędowa (po 
trzy guziki, stan niski, lekko wcięty. 

Ramiona — mój Boże, to właśnie jest 
zgoła nieoczekiwane i nie wydaje się 
ladne! Kuzynek podchwytuje błysk zdu 
mienia w oczach pani Uuni. „Cóż robić‘ 


kuzynka, świeżo przybyłego z Paryża. 
Chociaż pani Lunia wie z doświ 

nia, że taki młody dyplomata rzadko 
kiedy „nie przesadza”, tem niermiej ku- 
zynek imponuje jej. Bo nawet jeshi nie 
zna osobiście pammy Sorrel, pamry Mi- 
stimguet, ani paniy Dorsiat, jeżeli nie 
jest po imieniu z Saszą Guitry i nie by- 


Witos rozerwał pakt lanckoroński 
I znowu poszedł na lewo. 


Zamąż wychodzi panna Sadowska, 
Już mamy walutę złotą, 

Waloryzacji nie trapi troska, 
Ciężkie podatki nie gniotą. 

Moralność — wielbi lud odrodzony 


Aż płacze „skórny* konował, 
„Czystość* zebrała członków legjony 
Nierząd do cna zbankrutował. 


Cóż się to teraz dzieje śród świata, 
Ze tyle zmian go uświetnia? 
Patrzę w nagłówku: jaka tam data? 
I widzę... pierwszego kwietnia. 
s Sat. 
E E EES E TOET DE E ET E EEA EEEE 


Upadek. Podczas bójki. 


Bronislaw Piotrowski, lat 6, syn robot| Eleonora Bojanowska, lat 26, służąca 
sika, spadł z wysokości 1 i pół metra, zamieszkała przy uł. Benedykta nr. 61 
ea” czego odniósł złamanie prawej | została uderzona podczas bójki tępem 


wa codziennym gościem u Wiktora Mar 
guerite — to w każdym razie jest au 
courant wszystkich nazwisk i plotek i 
-ozmowa z mim ma w sobie coś z wiel- 
kiego świata, Przytem kuzynek należy 
do entuzjastycznych  wietbicieli Mody. 
Rzut oka na jego postać wystarcza by 
wiedzieć, jak mężczyźni ubierają się w 
Paryżn, a tare zręcznie zadamych pytań 
odsiomi pani Luni subtelne tajemnice 
modnego żakieta (u nas się mówt, że 
wsiąka wyszedł z mody!), fraka, cylin- 


Oto znakomity gość przestąpił próg 
sałoniku. Zanim w rozmowie zaczną paz 
dać dźwięczne — czasami mc niemo- 


narzędziem odniósłszy potłuczesie głowy -włące — nazwiska paryskich znakomi- 


Pogotowie ratunkowe, po udzieleniu | Pomocy udzielił jej lekarz pogotowania | , 2": > è EAN ą 
A $ tości, gospodyni robi szybki prze 
odwiozło go do szpitala Anny - | ratunkowego. zad młodego dplomaty. Przy 

szedł w odwiedziny do bliskiej krew 


nei nie jest więc w stroju wizytowym 
(pani Lumia specialnie o to prosiła, bo 


BXXKKKKKUKKKAKNANNANKKRANAKANKKUCE 
Zarząd Stowarzyszenia Komiwojażerów 
Ł.O. H. P. 


niniejszem ma zaszczyt zawiadomić pp. członków rzeczywistych, 
iż w sobotę, dn. 5 b. m, o godz. 16-ej odbędzie się w lokalu 
własnym przy ul. Sienkiewicza 3-5. 


ogólne roczne zebranie. 


W razie nieprzybycia wymaganej przez Statut ilości człon- 
ków tegoż samego dnia i w tym samym lokalu odbędzie się 
me: Zebranie, o godz. 17-ej, które będzie prawomocne bez gg 
względu na ilość obecnych członków Stowarzyszenia. 


Zarząd. 


PETERSEN (Danja) — WILDMAN 
tWęśry) 


wagą duńczyka, 
Wynik remisowy. 


ORŁOW bot per POPŁAWSKI 


Orłow, pewny zwycięstwa, lekceważy 
Yf przeciwnika. Przebieg mało zajmujący: 

Po przerwie Orłow stale w ofenzy- 
I wie. i 


kuzyneczko, mój krawiec uparł się: zro- 
bić mi ramiona en porte-manteau inaczej 
a Iamericaine. Razi cię, że są proste 
i podniesione? Teraz nie nosi się innych. 


Ter sam krój ramion obowiązuje 
również veston wizytowy, jednorzędo- 
wy, równy w linii. Wogóle, mody na- 
sze uległy w tym roku wielkiej zmianie. 
Z przykrością widzę, że Warszawa 
wciąż się opóźnia o parę miesięcy. Prze 
praszam za szczerość — sara mnie da 
niej upowaźniłaś — ałe garnitur twego 
męża jest niemożliwy! Spodni tak sze- 
rokich w kolanach nikt już nie nosi, mt- 
sisz mu też zwrógić uwagę, że spodnie 
towinmy opadać na trzewiki! 

Przecież nie jesteśmy oowboy' ami! 
— kończy z oburzeniem kuzynek, który 
jeszcze przed paru miesiącami żywił bez 
graniczną pogardę dla ludzi, noszących 
zbyt długie spodnie. LP 


Walki francuskie w cyrku A. Cinis elli. 
XLIV dzień. | 


Wreszcie w 13 min, z „samobójcze- 
go chwytu pada Popławski. 


Przebieg walki ciekawy z lekką prze- HAMELA uj — CZARNA MASKA 


Przebieg ciekawy. Przewaga zmień. 
na. Czarna Maska z miejsca atakuja 
Hamelę. Po krótkim czasie opanowują 
sytuację łodzianie, który kilkoma „biżes 
tami" zmusza przeciwnika do parteru, 

Walka toczy się b. fair 

Spotkanie wobec spóźnionej pory 

i Obserwator, 


| CASINO | 


FILM! 


MLM 


Początek o godz. 8-ej po południn, 


Dziś! 


%|gruntowa miasta musi iść w kierun- 


Drenden s WIOSNY 


Wielki dramat w 6 aktach, 


Według słynnej 
„Tragedji dziecięcej“ 
Fr. Wedekinda. 


FELJETON, 


Satyra 
i głębsze znaczenie. 


Nie samym chlebem tylko żyje czło- 
wiek — mie samą manufakturą tylko żyje 
Łódź, > 
Prócz mamufaktury służy łodzianom i 
łodziankom za pokarm: kino, ostatnio te- 
atr, rozmowa z człowiekiem inteligentnym 
(może to być panna, wydająca w bibljo- 
tece książki w sześciu językach) a nade- 
wszystko filozofja! 

Lubią filozofować. Zawsze i 
Zastanawiać się nad rzeczą, niegodną naj- 
mniejszej uwagi. 

W pierwszym — lepszym skiepie ma- 
mufakturowym wygląda to w ten deseń:— 

Pąn pryncypał ma chwiłeczkę, wolne- 
zo czasu, Zastój — niema kupców, mo- 
2na trochę pogadać, 

Podchodzi więc do swego pracownika, 
częstuje papierosem i zaczyna: 

— Czytał pan dzisiaj ten kawat w ga- 
mecie o upadku gabinetu Poincarć'goP... 
EO? Co pan na to?... 

— Tak.. Ktoby się spodziewałh,.. 

— Paniet.. — i klepie go po ramte- 
mit — ja pami mówię... ten Poincaré do- 
brze zrobił.. To już tak jest. Rozumie 
pan.„ Ale ja zrobiłbym jeszcze inaczej... 
Jabym, rozumie pan, jeszcze więcej umoc- 
mił demokratyzm, rozumię pan, jabym wy- 
dusił u Niemców, rozumie pan, wszystkie 
odszkodowania, pan wie, a potem, rozu- 
mie pan, jabym na 
o — tak, 


— Nie, to ja tak do siebłe mówię. 
Muszę najpierw to wpisać, a. potem 


lanta 
— Żostaw pan to A jaesię 
panu podoba ta heca z tą Wisłą — to 
eż skandall.. 
= Tak... O 
— Pan rozumie?,, I rząd Udaje 


greka, jak to mówią i piszą!.. Niech 
a 


kolega już dwa miesią- 


ce chodzi bez posady i nie może znalezć |- 


triejsCA.„ 
— Pam zawsze misi wjechać ze swo- 


fta kolegąl.. To mie o to chodzil... Je 
mówię wogóle... Czy pan 
dzi, czy pan zna Świat, czy pan czytał 


Tołstoja i Przybyszewskiegoł... 

— Nies Jutro wezmę się dó tego... 

— Niech pan czyta, ja panu radzę... 
Pan się wyrobi., Ja też dawniej byłem 
tak jak pan.. Mówiono do mnie, a ja na 
wszystko odpowiadałem „tdk*,albo „mie“ „. 
Teraz, rozumie pan, ze mną nie można tak 
lekko mówić, wie pana, Teraz ja odpo- 
wiadam: „Pan się myli, proszę panal.. 
Tak nie jest, niech pan pomyśli, ja panu 
mówię, że tak nie jesti.„* 

— Tal. 
,  — A do ieatre pam pewne -też mie 
chodzi?... \ 

— Byłem raz, ale Jẹ spóźniłem -więc 
mie warlo było kupować biletu.. 


— No widzi pan — — Na. wszyst 
kich sztukach byłem.. Gdyby pan wie- 
dział jak oni ślicznie grają... Paniel. Ja 


nie wiem czy nawet w Warszawie lepiej 
grajal. Idź pani, Ja panu .radzęt,., 


— Taka 


* F aj 


„EXPRESS WIECZORNY” 


ml) 


— M 


| Sprzedaje na raty, kupuje za gotówkę. 


Oto „kupieckie* zasady naszych ojców miasta. 


„Teorja p. Folkierskiego w świetle poczynań 
t 


W jednym z ostatnich numerów |zamiarem kupna całego szeregu pla- 
dziennika zarządu miasta Łodzi uka- 
zał się artykuł ławnika wydziału bu- 
downictwa, 


którym autor podkreśla, 


CÓW, 


iż polityka |jest płacić gotówką, 


posiadanych placów i budowy gma- 

chów miejskich. | nie kontyunuje prac rozpoczętych 
Oczywista, iż ta teorja dygnitarzy |przez poprzedni magistrat. 

miejskich jest w 'jaskrawej sprzecz- 


osobisty. 


prowadzi 
placów w mieście i 
gromnych - placów... 


politykę wyzbywania się|w zawieszeniu. 
nabywania o- 
na peryferjach |gnieżdzi się w 


nąder problematyczna. 
Przed kilku miesiącami miasto na- 


łem czynszu dzierżawnego. 


przyczem eczywista magistrat|już do realizacji 
„Sprzedawał* na raty kilkudziesięcio-|sowym  wykoficzaniu rozpoczętych 
p. K. Folkierskiego, w|letnie. przy zakupnie zaś zmuszony | budowli. 


Jednocześnie magistrat nie tylkojna nieszczęście 
ku utrzymania własności wszystkich |nie zamierza przeprowadzać nowych |łódzkiego ustawie tej nie będą pod- 
inwestycji budowlanych, lecz nawet|legać gmachy instytucji komunalnej, 


I tak gmachy szkolne, które mo-|chania tej 
ności z praktyką, której jedynym |gły być wykończone do listopada r.|polityki p. Groszkowskiego, która 
promotorem jest interes partyjny i|ub. mają być według „planów“ ma-|polega ma całkowitym zaniechaniu 
gistratu częściowo wykończone do|wydatków inwestycyjnych, i do wy- 

Gmina miejska Łódź, której jedy-|końca roku bieżącego, częściowo zaś |kończenia budowy gmachów szkol 
nym majątkiem są place miejskie, |wykończenie ich pozostało zupełnie | nych. 


magistratu, 


magistrat przygotował się 
ustawy o przymu- 


(4 


f 


iż 


dła magistratu, a 
dla społeczeństwa 


Na szczęszcie 


W tym tylko bowiem wypadku 
magistrat byłby zmuszony do zanie- 
t. zw. oszczędnościowej 


Skutki tragicznej połityki budowla- 


A tymczasem. cały szereg szkół|nej magistratu dadzą się dotkliwie 
lokalach absolutnie |miastu we znaki 
miasta, których wartość realna jest|nie odpowiadających temu celowi i|w życie nowej t. zw. ustawy 
w celach eksploatacji. budowlanej |magistrat płaci kolosalne sumy tytu-|chronie lokatotów == wówcza 


z chwilą wejścią 
o 0: 
wy 


datki na czynsz mieszkaniowy sta: 


„Pan Folkierski w artykule swym|nowić będą bowiem b. poważne ob. 


było cały -szereg placów zamiejskich|czyniąc przegląd prac magistratu w |ciążenie i tak już chwiejnej równo: 


i obecnie magistrat znów nosi się z|dziedzinię budownictwa podkreśla | wagi budżetowej. Exor. 
OTAS EET ERZE "WCT OPP ETATY ROR ZZOZ A ZEE ROEE TOW E EE RAPORT TOT PROSTA 
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Migawki sądowe. > 


Bajeczka dła grzecznych dzieci. 


Dawo, dawno temu, może miesiąc a 


może sześć © sobie w Łodzi| od tych okropności, nie chciał o tem na- 
taki maleńki, maleńki .dwudziestoletm | wet słyszeć, ate cóż, tak jest na 
chłopczyna o kędzi ej czuprynie, | świecie, że złego łatwiej się naue niż 
ognistych oczach i tesko « mełancholijnej, | czegoś dobrego. - ix. 
skołatanej ma siłe Tak już jest.. E a 

ES i + — Dlaczego?.. w 

ze pytajcie lepiej, dzied.. Poco = pytajcie lepiej, died... Poco 

ył więc sobie Michałek w j Ło- I przyszły dni cjeżkie, 
dz, żył sobie uczciwie, sowat jak Michałek został bez pracy, a wiado- 


prac | 
Bóg przykazał ; dobrze mu było, jeżek 


„0 U i pi 
wogóle na tem Świecie komu dobrze być | czone gołąbki, same nie lecą do gabki., 


MOŻE... Płakał biedny Michał: swą nie- 
= Diaczego?.. . . szczęśliwą dołą, gorzkie łzy wylewał i 
Nie pytajcie fepliej, dzied.. Poco tak mu źle było, że jeszcze więcej płakał 

pytat? a Ę e i ,3 1 płakał, 

R ROA śr Zy Anto mög prot Koldas ta 

podał 8 | mocą i podzielić się z nim. jem, ale 

zs. ałrwzrwęgri a Aetna tae miea s Bo BIS RY NAME czar- 
i ELAS i my, jak smoła, ter. 

holir A phat, sk Biedny Michałek: y Pewfo z 
A że Michatelć nýc o tem nie wiedział, | głodu, gdyby. nie miłosierdzie sąsiadów, 

zaufał swemu koledze i f ję | którzy wspomagali biedaka czem mogli, 

z nim i razem odtąd spędzań wolne chwile] Jako że, czem chata bogata tem rada. 

k = kbóra strasznie] A dalej? 
pali w żołądku í której pić nie należy, boj Nic, dzieci Kochane, Nic... 
to nieładnie i nie = | m kawi KZI kły lys zj MEL 


- (Ale Michałek nic o tem nfe wiedział 
f wobaczymy, jak potem żałował nieroz- 


ważnego ie chustk? wełniane 


Antoś źle wpływał na Michata, uczył $* 5 
zk eZ aa E mE vemte fmn 
towaćt” — , j do lampy!” 24 t —Ara, kotkó dwa.. Szare, bure oby- 
chra w bok! =- § tak dalej, i €ak dalej, dwa, A-a, kotki dwa.. l 
i tale dalej. AROMA duris, 


Amerykanie realizują fantazję Jules Verne'a. 


początkiem łata prot. Robert God | tucie Smithsona oraz przez amer, „To- 
dard, profesor fizyki w Clark Untversi- | warzystwo dła postępu nauki”, 
ty, Worcester, Mass w Stanach Zjedno- i 
czonych — zamierza wypuścić olbrzy- 
mią makietę stalowa, Która mia dotrzeć 
ta księżyc! | 
Wiadomość tła-brzmt zupelnie po 
„amrerykańsku”, jednakowoż prof. God- 
dard nie jest fantasta ani półstówkiem 
lecz człowiekiem nauki, a jego doświad- 
czenią z rakietami, zostały aprobowane 
przez fizyków- w w insty 


t sferę ciążenia. rozcia- 
gającą się na około 100 mil (angielskich) 


kundzie wyniesie 7 amgielskich mil, ua- 
stępnie, pdy rakieta! dostanie sie w gór- 
ne sfery bezpowietrzne i pocznie ułegać 
sile przyciągania ze strony księżyca, 
PARZE ZEK ZL an ŻA WEZSZETA 


— No, pisz pan dalef.„ Ten rachunek jbędzie inteligentny... 
trzeba żyć załatwić... 
"msz ak... 


z panem nie można dyskutować... 
musi troszkę się nie zgadzać... Pan musi|wieść Kraszewskiego.. Chce pan?... 

się kłócić, sprzeczać, roztrząsać... a nięj. 

ciągle „tak, tak i tak“ Pam nigdy niet Bolskk.. 


mo, że bez pracy, mtema kołaczy i pie- 


sira — i ta: okoliczność 


I skazano Michata Bączka sa dwa ty- 
godi aresztu, zato, że skradł ze skłepu 


ponad ziemią. Chyżość w pierwszej se-. 


Pan jnż tak zosta- 
nie przy tej buchalterji.. A ja panuradzę 
wydostać się stąd i pójść do teatru... Dużo 
— Co pan ciągle mówi „tak, tak,tak”,.|czylać,. Byle co... Zobaczy pan... Mo- 
Pan|że pan chce — jutro panu przyniosę - po- 


przełatywać będzie przestwór z domnie: 
maną chyżością 5.000 mil ńa p 
tad iż w ciągu 2 dni, może spaść na pow 


* | wierzchnię księżyca. 


Rakieta ta sporządzona została z lek 
kiej stali, w formie wąskiego cygara | 
waży 15 funtów. Nie zostanie ona wy: 
strzeloną z żadnej armaty, lecz popędzł 


w górę pod wpływem eksplozji wewnę- 


ż | trznego ladunki mitroce 


y , WYT 
cając gaz z wielką chyżością. Specjalny, 
opatentowamry przyrząd, stanowiący ta 
ietnuicę wynałazcy, będzie coraz nowe 
wybuchy ładunku nitro-cellulozy i dzię« 
ki tym kolejnym wybuchóm, rakieta cos 
raz wyżej będzie wyrzucana. Przebyw4 
Szy zaś raz atmosierę ziemską, rakieta 
dostanie się w przestwór próżny, alba 
ak prof. Goddard przyriuszcza. wynef- 
niony wiezmiernie rozrzedzorą atmosfe- 
uchroni pocisk 
przed nadmiernem rozgrzanien się skul 
kiem tarcia. 

Wielu krytyków zarzuca pomysłową 
prof. Goddarda, że jest niewylowalny, 
bo ziemia i księżyc rpruszają się w ody 
miennych kierunkach ; rakieta  możą 
zgubić się w przestworzu. Prof. God- 
dard zamierza temu niebezpieczeństwu 
zabłąkamia się rakiety w przestworzt 
zaradzić, przez użycie aparatu, oparte- 
go na właściwości selenu, który rod 
wpływem Światła, staje się dobrym 
przewodnikiem elektryczności i może 
w połączeniu z odpowiednim przyrza- 
dem. utrzymać właściwy kierunek ra- 
kiety. (Takie przyrzady byly już stoso- 
wane przy torpedach i aeroplanach, wy 
słanych bez kierownika), 

Ba — m tym mie kończą się jednak 
jeszcze plany prof. Goddarda! Jeżeli 
pierwsze próby z małerni rakietami wy* 
padną pomyślnie, profesor Goddard żą- 
mierza skonstruować rakietę olbrzymią 
o ścianach grubych, ` zabezpieczonych 
przed działaniem gorąca i zimna, w któ 
rej możnaby umieścić podróżników na 
księżyc! Sławna: powieść Juliusza Ver~ 
nego zńalazłaby w ten sposób swą rea- 
Hzację... Amerykański rysownik wyko 
nat już według planów prof. Goddarda 
obraz takiej rakiety olbrzymiej, umiesz 
czonej na dachu jednego z nowojorskich 
drapaczy niebios, zotowej do odlotu w 
przestwór gwiaździsty. „Amerykańska 
gazeta „Sunday Pichures', z której wyi 
mujemy ów rysunek, przypuszcza, Że 
nie braknie uczonych, którzyby zaryzy4 
kowali podróż do księżyca, w kabinie 
stalowej rakiety. Pozwolimy sobie jed 
nak o tem wątpić... MB, 


STANISŁAW JAKUBOWICZ . 


Poleca 


„ Pol 
Cki, kominówii SSJ Z 


katorski klinkiery, € I glinkę 
"szamotową, plyt ki terrakotowa 
do podłóg, płytki ścienne 


owe. 

I telefon 16%. i 
wszyst! stacji 
cRPRP. | 


Łódź, 
- Szybka kaz a da 
o 


=E wita 
Łódź 
2 kwietnia 1924 


GAZECA GIE 


Warszawska giełda walutowa. 


(Telefonem od sprawozd. 


GOTÓWKA 
Dolary 9,350000--9,300000 
CZEKI. 
Belgja 470000--466,000 


- Holandja 3.475000.-3.450.000 
Londyn 40.275000--40,000.000 
Nowy Jork 9,350000--9,300000 
Paryż 550000--542,250 
Praga 277,000---267,250 
Szwajcarja 1,6500q0--1.639000 
Wiedeń 132.25-.131.00 
Włochy 421,000--417,500 
Złoty irank 1,800000 
Miljicnówka 950,000--1,05000c 
Bony złote 1.350,000-1,400000 
Pożyczka dolarowa 5.000,000 
Tendencja bez zmiany 


PIERWSZA PRZEDGIEŁDA WAR- 
SZAWSKA, 


"Betleja 407000 
Chrystiania 1,235000 


Warszawska 


L BANKOWE. _„..v 


/ Bank Dyskontowy 27500—27—27200 
'Bank Handlowy 28150—28500—27500 
Bank dla H. i P. 5500—5300 
Bank Kredytowy 2 
Bank Przem. Warsz. 3500 
Bank Handi: w Pozm. 8—8500 
oe Pr . we Lwowie 1750—1700 


: —18 

Bank Wil. Pr. Handl. 325 F 
"Bank Zachodni 9750—990 (6 em.)— 
"18750 | 

Bank Zw. Sp. Zar. 21500 

'Bank Zw. Ziemian 775 


r, CHEMICZNE ELEKTRYCZNE, CU- 
KROWE, CEMENTOWE: 


Cerata 700—625—675 

Sole Potasowie 19500 

Grodzisk 2800—2600—23650 

Kijewski 1200—1450 

Puls 1500—1475 

Spiess 4200 

Wildt 450 

Zgierz 15—14250—14850 

Elektryczność 6600—6650 
Pol. Tow. Elektr. 725-750 

Brown Bowerv 3500 

Sila i Światło 2400—2050 

Chodorów 20750—19—20600 
„Czersk 2950—2600—2800 
"Gosławice 4750—5 
Michałów 2900—2800 

War. Tow. F. Cukru 16250—15—16 

Firlej 3400—3450 

Łazy 625—600 


m DRZEWNE, NAFTOWE I META- 
LURGICZNE. | 


Drzewny P. j H. 1700—1725 
War. T. Kop. Węgla 44250 
Polska Nafta 24250 (4) 

Pol. Prz. Naft. 2100 
Lenartowicz 800—700—775 
Cegielski 2250) dr. 


frontowe, składające się 3 do Ę 
4 pokoi z kuchnią w cen- 


Cena nie krępuje. 
Oferty do „Republiki* sub. „L. K.“ 


NIE 
re — 
p g 
Mi © 
M 


m SALĄ FILHARMONII 
W sobotę, 5 kwietnia 


Oratorjum Haydna 


„Stworzenie Swiata“ 


trum miasta poszukiwane. je | SPF 


giełdowego „Expressu'). 


Holandia 3,330000 

Kopenhaga 1,490000 

Londyn 39,550000 

New York 9,200,000 — © - lucov 
Paryż 510000 

Praga 264000 

Szwajcaria 1,605000 

Sztokhoim 2,410005 

Wiedeń 129,00 

Włochy 403000 


DRUGIE NOTOWANIA WARSZAW- 
SKIE. 


Dolary 9,350000 (w obr. międzyb.) 
Dolary 9,325000 (w obr. prywatun.) 
Tendencia słaba. 
TRZECIE NOTOWANIA WARSZAW- 
SKIE 
bez zmian. 


PIERWSZA PRZEDGIEŁDA GDAŃ- 
SKA. 


Gdańsk, 2 kwietnia, — (Telef. od 
sprawozdawcy giełdowego „Expressu). 

Marka polska 0,62 

Warszawa 0,61 

Dolary 5,82 


giełda akcjowa. 


Modrzejów 42500—44—43500 (5) 
Nosblin 2750—2700 

Ostrowieckie 38500—41500—42400 
Parowozy 1575—1625—1600 
Rohn (4 em.) 1650 

Rudzki (5 em.) 6700—6400 
Starachowice 14100—14600— 14375 
Trzebinia 2900 i 

Ursus (3 em.) 4200 


IV, WŁÓKIENNICZE, HANDLOWE 
I RÓŻNE. 

Konopie (5 i 6 em.) 2100 
Zawiercie 185—200 ` 
Żyrardów 1500—1525—15100 
Borkowski 5725—5550— 5650 
Hurt 700—650—660 

Pol. Sentr. Handl. 350 

Skóry I Garbniki 9500—10— 9350 
Tkanina 1000 

Zach. Tow. 1000 

Polbal 700 

Pol. Lloyd 500 

Trańsp. į Żegl. (7 em.) 625--650 
Haberbusch 26--26.500 - 
Korek 450 

Gramm 715 

Majewski 29 

Spirytus 8.750--9.500 (3) 
Tepoge 9--9,350 (4 i 5) 
Ostrowite 4.750--8--7 
Lombard 1.785 

Tendencja troche mocniejsza. 


AY SE TAAT W FA 


MOUT BINT UNSA % SA) TA z AZ TEE 

DYMISJA JOYANOWITZA. 

Białogrod, 2 kwietnia. 

Prezes skupszczyny Jovanowitz, naj 
ropularmiejszy obok Radicza, członek 
martji radykalnej, zgłosił swą dymisię. 

Koła polityczne tłumacza sobie krok 
lovanowitza tem, że nie solidaryzował 
se ze. Swą partią w sprawie weryfikacji! 
mandatów poselskich z grupy Radicza, 


Sprzedaż 


pE NA RATY Z 


towarów manufakturowych 
i obuwia 


PIOTR ROUN i a 


ni, 6-99 SIERPNIA ?, 


wejścje przez skł. apt. 
Tel. 20-66, — 


L. Prykulski 
Choroby skórne, 
włosów, wenerycz= 
ne i moczopłciowe 
Leczenie światłem 


(lampa kwarcowa) 
i promieniami 


p. zi 2) a RO" RA: 


è Pa 
Ji. Różne! 
Choroby skórne, 
weneryczne i mo- 


czopłciowe, lecze- 
nie sztucznym 


Rontgena, słońcem górskim, 
Zawadzka N ti DZIELNA Ne 9. 
Telefon Nr. 25-38 


Przyjmuje 0d8—10 
ipół. i od 4 —8 


Przyjmuje od 4—1 
1 ga 5—8 
Dias psń od 4—5 


ŁDOWA 


„EAPRESS WIECZORNY 
Łódź 
2 kwietnia 1924 


Kurs waloryzacyjny franka złotego. 


Sroda 


2 kwietnia 1.800.000 mk. 


Czwartek 3 kwietnia 1.800.000 mk. 


Dla opłat kolejowych i telegraficznych: 1,800,000 mk. 
Dla wyrobów tytuniowych: 1,800,000 mk. 


Giełdv zagraniczne. 


GIEŁDA NOWOJORSKA. 
NOWY JO 1 kwietnia 
Kurs dzienny 5 proc. 
Londyn 4.30.25 
Londyn 60 dni 4.27.25 
Paryż 5,71 
Amsterdam 36,99 
Koperhaga 16.64 
Praga 2.99 


GIEŁDA LONDYŃSKA 
LONDYN, 1 kwietnia 
Nowy oJrk 430,18 
Francja 76.55 
Belgja 93.50 
Włochy 97,81 
Szwajcarja 24,31 
Hiszpanja 31.87 i pół 
Portugalja 1.68 
Holandja 11.63 ; pół 
Danja 25.77 i pół 
Norwegja 31.30 
Szwecja 16.27 ; pół 
Helsingfors 172,25 
Niemcy 18 i pół biljona 
Austrja 305.500 
Praga 14,450 


GIEŁDA PARYSKA. 
PARYŻ, 1 kwietnia 
Londyn 76.97 
Nowy Jork 17.93 
Belgja 82,50 

' Hiszpanja 241 
Włochy 78.70 
Szwajcarja 312.25 
Danja 296.50 
Holandja 662 
Norwegja 245 
Swecja 472.75 
Praga 53.10 
Rumunja 9.70 

Wiedeń 25.00 


GIEŁDA PRASKA. 
PRAGA, 1 kwietnia 
Amsterdam 12.82 
Berlin 7.55 za biljon 

Chrysjania 470 

Kopenhaga 562 

Sztokholm 915 

Zurych 604 

Londya 149 A 
Nowy Jork 34.65 , 

Wiedeń 493 

Madryt 468 

Marka niem, 7.52 ; pół za biljon 
aPryż 193.50 

Włochy 153.00 


GIEŁDA AMSTERDAMSKA, 


AMSTERDAM, 1 kwietnia 
Londyn 11.63 i siedem ósmych 
Berlin 0.58 i jedna czw. za biljo 
aPryż 15,60 | 

Szwajcarja 47.32 i pół 

Wiedeń 0.0038 i jedna czwarta 
Kopenhaga 44.70 
Sztokholm 71,60 
Chrysjamja 36.80 
Nowy Jork 270. i trzy 
Bruksela 11.50 
Madryt 36,60 

Włochy 11,90 

Praga 805—810 
Helsingfors 660—680 


GIEŁDA KOPENHASKA. 
KOPENHAGA, 1 kwetnia 
Londyn 25,95 
Nowy Jork 605 
Paryż 33.80 
Antwerpja 27.25 
Zurych 106.00 
Amsterdam 223,50 
Sztokholm 160.00 
Chrysjanja 82.15 ` 
Helsingfors 15.08 
Praga 17.97 
Rzym 26.75 


GIEŁDA SZTOKHOLMSKA, 
SZTOKHOLM, 1 kwietnia 
Londyn 16.25 
Berlin 0.86 za biljon 
Paryż 21.15 
Bruksela 15,70 
Swajcarja 66.25 
Amsterdam 140,00 
Kopenhaga 62.25 
Chrystjania 51.50 
Waszyngton 377.75 
Helsingfors 9.47 
Praga 11 35 


GIEŁDA CHRYSTJAŃSKA. 


CHRYSTJANJA, 1 kwietnia 
Londyn 31.80 
Paryż 41.00 
Nowy Jork 141.Uu 
Amsterdam 273.50 
Zurych 129.50 
Helsingfors 18.50 
Antwerpja 32.00 
Sztokoholm 196.00 
Kopenhaga 120.50 
Praga 22,20 


ósme 


Międzynarodowy turniej fryzjerski, 


W Berlinie odbył się niedawno wielki 
turniej fryzjerski. Ze wszystkich siron 
Europy zjechali się mistrze peruki, aby 
wspózawodniczyć o wysoką nagrodą do 
|arową. 

Tłum ciekawych wypełnił po brzegi 
dużą salę, po środku której 
szeregach stały gotowalnie. Pizy każdej 
siedział pięksy żywy model, blondynka, 
brunetka, wogóle wszystkie odcienie wio 
sów. Przy dźwiękach orkiestry udało się 
17 współzawodników 'na przeznaczone 
miejsca, Miał się odbyć swego rodzaju 
przedbieg, raczej przedfryzowanie. Nale 
żało spełnić dwa zadania. Po pierwsze 
fryzurę modną bez użycia własnych wło 
sów, jedynie z sztucznych loków, podkja 
dów itd, — w przeciągu 40 minut. Po dru 
gie fryzurą historyczną, wyłącznie z wło 
sów własnych — w 50 minut, 

Na początku biedne modele siedziały 
jak nieszczęśliwe ofiary z zupełnie cias- 
no spiętemi włosami, ponieważ głowa słu 
żyła tylko jako podstawa do sztucznego 
gmachu modnej fryzury, Lecz wkrótce 
zaczęły powstawać na tych gładkich 
główkach skomplikowane, kunsztowne 
twory, kruczo-czarne, kasztanowe, popie 
late miedziano-rude... 


Doświadczoa ręka, podpinając tu lo 5ę 


w dwóch 


czek, tu podkład, tu przedział, tworzyła 
istne dzieła sztuki, 

Po 40 minutach pojawili się panowie 
z jury. Każdy dokładnie obejrzał wszyst 
kie fryzury i coś notował na arkusiku, 
Następnie odbył się polonez fryzjerów ze 
swojemi modelami, aby publiczność do- 
kładnie mogła sobie ich dzieła obejrzeć 

Miejsca przy Fzotowalniach zajęły 0- 
bechie panie w strojach stylowych: kry- 
noliny, biedermejer, empire etc, Rozpo- 
częła się część druga — iryzury histo- 
tyczne. Przed każdym wspólzawodni. 
kiem leżał szkic fryzury, od którego od- 
chylić się nie wolno było. 

Powstawały gustowne wysokie gmas 
chy z włosów, z. pufami, lokami korko. 
ciągami, z piórami strusiemi, szerokiemi 
kokardami i wianuszkami. Niepostrzeże 
nie powstała galerja głów kobiecych, ¿ko 
rowód dam z zamierzchłych czasów... 

Miało się prawdziwą uczię estetycz- 


ną. 
2 ava aTa aa AB, eya aa aTa aTa, als aya aia Ve ate, 
EA Ag OE 5 Pya KACA PAOKZYKICEJ4 


CZYTAJCIE 


Republike” 


Str. 6 £. 


Przechowywanie filmów. 


Mylitby się, ktoby sądził, że Amery- 
ka wśród ciągłej, pospiesznej gonitwy 
tycia zapomina o przyszłości, o utrwale 
niu niejako swych zdobyczy po wiek 
wieków. . 

Oto dowód, że ametykanie myślą ró- 
wiież o swojej potomnej sławie: Pe- 
wien przemysłowiec filmowy postano- 
wit przechować cały szereg fihhnów do- 
tyczących zwłaszcza fabrykacj z dzie- 
dziny metalurgji. Filmy mają być użyte 
dopiero za... 5000 la, W tym celu sporzą 
dzono hertmietyczne ruszki, w których 
powinmy filmy bez uszkodzenia prześnić 
długi sen. 

Amerykański przemysłowiec, wycho 
dzi z założenia, że dla pokoleń, które za 
5000 lat będą żyły na naszym globie, o- 
we przechowane filmy staną się bezcen 
ną kopałmą wiedzy. My dziś musimy od 


kopywać z trudem grobowce faraonów, 
cieszyć się z każdego wykopaliska, grze 
bać się wśród ruin, by choć w przybli- 
żeniu skowstruować sobie obraz życia 


206] 


Tow. 


J. JOFIŃ 


Midzi z nie tak dalekiej nawet przeszłoś 
ci, Jakże więc wdzięczni będą nasi pra- 
pra-prawnukowie za to, żę ułatwiliśmy 
im poznanie naszej epoki! 

Jedno tylko szwankuje w pomyśle a- 
merykańskim — nie jest mianowicie pe 
wne szy filmy choćby w najbardziej u- 


szczęłnionem zamknięciu, przetrwają w |; 


stanie „używalnym * tyle tysięcy lat. Ale 
tem mie kFepuie się zupełnie ammerykań- 
ski przemysłowiec. Wystarczy mu, że 
w świat pójdzie sensacyjna wiadomość, 
że znowu będą podziwiać pełaą rozma- 
chu pomysłowość amerykańskich głów. 

Usiłowano już w podobny sposób 
przechować płyty gramofonowe, ale nie 
na dłużej, jak ra 100 lat. Ten pomysł ma 
już więcej Szars, a ai chemicy wy- 
razili wątpliwość, czy”plyta zachowa 
całą świeżość głosu, wabec prawdopo- 
dobieństwa zmian składników chiemicz- 
nych płyty. Dlatego też przęchowamo 
przezornie matryce, według których pły 
ia da się odtworzyć. 


AKC. 
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Detalicznie! 


= £EdEs*, „Wanderer*. 
Na Raty i za gotówkę. 


poleca 


3379—38 


kiem 


Nowootworzony wielki 


Sklad Towarów Kolonialnych i Dolikatosów 


H. BERNHEIM 


l Piotrkowska 30 tel, 25-31, 


Różne ryby wędzone, 
skie i inne. 
krajowe, 


gat. Herbata. Cukier, Kawa, 


w wielkim wyborze 
© plerwszorzędnych 

firm, jak: „Victoria* 

„Steawer”, „Mer. 


Ceny fabryczne. 


Karol Küster i Synowie 


Łódź, Sięnkiewiczą 23, 


Stale na skladzie: Sardynki. Łososie. 
Sery szwajcar 
Suszone owoce zagr. i 
Czekolada. Cukierki wszelk. 
Masło 
oraz wszelkie inne artykuły kolonjalne. 


PRZEDIN 


1009 mórg, Pałac 11 pokoi 
w Parku, Młyn motorowy, 
Piekarnia parowa i Willa 
== 6 pokoi. 
Oferty do „Expressu“ pod 
„Okazje“. 80 1 


Jamochh 


6-cic osabowy w bardzo dobrym stanie, 
kryty, nowocześnie wybudowany (marki 
Jofers) 


okazyjnie do sprzedania 


Oferty składać w admin. i wę 
sub. J.-B." 2— 


MMWOŚCI SRZONOWE moesz 


w Łodzi 
wyrabia jako specjalność: 


i części transmisyjne; KOŁA zębate; NAPRĘŻACZE pasów itp. 
Konstrukcja lekka i solidna; wykonanie wzorowe: minimalne 
zużycie siły i smarów. Dostawa normainych części z zapasti. 


wszelkiego rodzaju dla przemysiu włókienniczego i papierai- 

jak: rolkowe, frykcyjne, wodne, matowe, finiszowe, prasy 
nieckowe (Muidenpressen). Wykonanie pierwszorzędne, w niczem 
nie ustępujące najdroższym zagranicznym kalandrom. Około 200 


Transmisie 


Kalandty 


TOKARKI 
szybkotnące, 


RUSZTY 


kalandrów w ruchu, 


. Czytajcie „Republike“ 


i obijanie bawełną, juta lub papierem, 


konstrnkcji nowoczesnej, wykonane najdokładniej o wysokości 
kłów 150, 230 i 300 mim i długości toku do 3 mtr; łby rewol- 
werowe, lunety, nchwyty samocentrujące, 
o szerokości szczęk 100 m|m. 

ekonomiczne, podług własnego systemu; ODLEWY według nade- 
słanych modeli i rysunków. 


Reparacja wałców: obtaczanie, szlifowanie 


IMADŁA równolegte 


= 


USI 


wszelkiego rodzaju, szkło serwisowe, przybory piśmienne i t, p, 


Pierwsza Łódzka Fabryka Luster 


Juljusz Wermiński 
NAWROT 32. — ŁÓDŹ a NAWROT 32. 


CENY PRZYSTĘPNE! 


Codz. Wawa świeżo palona. | ||ETAMINY 
Ceny konkurencyjne! Szybka usługa! BATYSTY 
laj ba cyz ga się SATYNY 
iagu minut. FIR 
Odwiedzauie naszego składu nie obo- Cx it 
wiązuje do kupna- 2234 POLECA 16 Pp. 


zr mm 


ROMAN ARAU: 


Łódź, Przejazd Nr. 1. tel. 1%9. ` 
Ceny przystępne, dogodne warunkł 
EL WY PN 2 OR ACE TRO A POTC WO 


BORT | DEIL *: 


- TANIEJ NIŻ WSZEDZIE - 


Moblo StylOWE, NOWOCZESNE 


poleca 
w najwykwintniejszem wykonaniu 


Józef Zychliński 


NL 


Zawadzka 9 Pończochy, 
prawa oficyna, 2-gie wejście—parter. Rękawiczki, 
Kamizelki _ —_ 


Ceny przystępne I Warunki dogodne! 


ceee PA NOOTE WYLYSKKÓ 


lona domo wagae 
a w szczególności P. T. Urzędnikom 
wszelkie towary manufakturowe: 


kopiańskie pan- 
1856  tofle. 
Petersiige 
Piotrkowska 93 
madepolamy, kreasy, towary, bieliźnia- 
ne, zefiry na koszule, pościelowe, prze- 
ścieradła, obrusy, ręczniki, szewioty, kobietę. - 
bostony, gabardiny, ubraniowe, kostju- | Piotrkowska 28 
mowe, trote, satyny, podszewki, chustki przyjmuje od 10-12 
i od 4—6. 524 


jedwabne koronkowe szale Zagra | szego 
niczne oee- pończochy 


sprzedaje po cerńach bardzo niskich 
ina dogodnych warunkach 


l. Szperling 
Łódź, Piotrkowska 1e 39, 


Telefon 21—24. 


oficyna, lewe wejście I piętro. 


IZNGODOG IMNNDUHYM \© 


i Jurmpry najmodniejsze 


I BIRENBAUM 


NÓWOMIEJSKA Nr. I5 (w podwórzu) 
I! MOŽNA SIĘ PRZEKONAĆ y 


Przyjmuję do 


J. M. HALTRECHT| PRZEPISYWANIA 
TEER 


Akuszarja i choroby 


vinas 


(ilańgka Ha 02 


I piętso, 2120-3 


Dr. med. 


LUBICZ 


Cegielniana 43. Służ aca 


akt czy io do _ wszystkiego 

Leczenie eye 2 dokremi świadectwami 

słońcem wyżyno- | potrzebna zaraz. 

wym. Przyjmuje | Ulica Gabernatorsya 
od od5—8 R 18 m. tł, 


JULJAN STARSKŁ. 123) 


Szatan Łodzi. 


Powieść 
awanturniczo - obyczajowa 
z życia łódzkieżo. 


Klara wstała rano z jakimś dziwnym 
ciężarem na sercti. Noc spędziła niespoę- 
kojmie i nie zmrużyła prawie oka, Na- 
wpół we śnie majaczyły się jej straszne 
obrazy.. To widziała, jak wielki, olbrzy 
mi pająk, splótłszy ją siecią niewidzial- 
nych niteczek wessał się w jej ciało i żło 
pał krew czerwoną, to znów stawał jej 
przed oczami Krane dziwnie blady i nic 


xe mówiąc spoglądał na nią z żalem, 
Widzenia te zm ją j 
Niewyjaśniony niepokój ogarnął jej 


całe jestestwo, 

Ubrała się szybko, chcąc zetknąć się 
jaknajprędzej z ludźmi, usłyszeć słowa, 
wypowiedziane przez kogoś i temsamem 


Weszła pokojówka. | 

— Ach, dobrze, że jesteś, Marysiu — 
odezwała się dziwnie ucieszona Klara... 
Siadaj tu obok i pomóż mj w toalecie. 

Mówiła z pokożówką o różnych spra 
wach, wyp a ją o jej prywat- 
ne, Pyzata Marysia, przyzwyczajona do 
surowego rygoru, jaki panował u Stiiblów 
była zdumiona tem postępowaniem Kla- 
ry. Mieszała się bardzo a na twarzy jej 
co chwiła wytryskał płomień czerwonej 
krwi. 

Rozwesefiła i rozbawiła swą dziecięcą 
najwnością Klarę, 

Podczas obiadu Klara straciła znowu 
humor. Obecność cjoa, który przyglądał 
się jej tego dnia dziwnie badawczo zbi- 
jała ją z tropu. Była pełna tego niepo- 
koju, który zwykle prześladuje człowieka 
po spełnieniu jakiegoś przestępstwa, 

Z ulgą wstała od stołu i udała się do 
swego pokoju, 

— Skąd wydostać 500 dolarów dla 
tego łotra, który ją szantażuje?.., 

Była w rozpaczy. 

Przez mózg przewijały się jej różne 


pozbyć się prześladujących ją widziadeł | plamy, pomysły, ale każdy z nich okazy- 


Początkowo zamierzała spieniężyć | przygotować sobie auto, Włożyła płaszcz 
swoje kłejnoty, Ale tu wyłoniła się nie-|i wyszła. 


przezwyciężona trudność, Młoda ko- 
bieta, sprzedająca jubilerow; brylanty y 
złoto musi wzbudzić w nim podejrzenie, 

— Więc cóż uczynić — myślała zroz- 


Szybko mkrął samochód po ulicach 
miasta, Klara przeżywała wielką walkę 
wewnętrzną pewnej chwili chciała 
wrócić się z drogi 1 szukać jnnego roz- 
wiązania dręczącej ją sprawy. 

Auto stanełc przed domem, w którym 
zamieszkiwał Kanc. ` 

Klara weszła na schody, Drugie pię- 


Ojcu powiedzieć, że musi mieć ko- 
niecznie pieniądze? Nie, to niemożliwe. 
Jest podejrzliwy į skąpy, Spojrzała na ze- 


garek, Była już szósta. O dzjewiątej| tro. Na drzwiach wizytówka: Henryk 
ma do niej zadzwonić ów jegomość, Nie| Kranc. 
wątpiła ami na chwilę, że wykona swą Zadzwoniła 
groźbą, o ile nie wręczy mu żądanej prze- Słyszała jego kroki w kurytarzu, 
zeń sumy. Dech zamarł jej w piersiach. 

I wtedy stanie się ona rzeczywiścic| , — Boże — myślała sobie — tylkó 
pastwą plotek, domysłów i złośliwych | mie stracić równowagi, e 
komentarzy, Krane otworzył jej drzwi, 


Spojrzał — j wielkie zdumienie odbiło 
się na jego twarzy. 

— Klara! zawołał zdzjwiotym głosem, 

Spuściła głowę. 

— Można wejść? Czy nie przeszka- 
dzam — wyszeptała cicho, 

z Proszę, proszę bardzo --- wyrzekł 
zmieszaqjy, 

Weszła cicho, jak cień. 

Drzwi zatrzasręły się za nią. 


Wtem uderzyła jej do głowy nowa 
myśl, którą pochwyciła skwapliwie, 

— A może udać się do Kranca? Może 
wyznać mu wszystko? On jej z pewnoś- 
cią pomoże, Była tego pewna. Wczo- 
rajsze jego zachowanie się względem 
niej wzmacniało w niej tę pewność. 


Postanowiła po krótkim namyśle: 
— Pójdę do Kranca, 


sennych, " wał się w skutkach nie do spełnienia, Zadzwoniła po pokojówkę, kazała (D. c. n.). 
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